
Nr. 22. Pil t ; ii« Lw ów , Ś roda 14 s ly m iiu Wydanie poranne.
Ceny prenum eraty

We Lwowie: m iepięo-znie 2  kor.,
za codzienną d w u k r o t n ą  dosta­
wę do domu dopłaca się 60 halerzy.
Z przesyłką poczt, w kraju i monarchii
miesięcy,. 2  K. 6 0  j-  j ,  a.krot_ 3  Ł  — h.
kwarr. 7 K. 5 0  ' < wysyłką 9  K. — Ł. 
rocrn j« 3 3 iv. — Ł c POMtow. 30 _  y
W Niemczech: m i e s i ę c z n i e  4  kor.
W- innych państwach Związku po­
cztowego m i e s i ę c z n i e  5  koron.
Zmiana adresu pocztowego 40 hal.
1 ? edakcya. Administracya, D rukarnia 
Lwów, ulica Chorążczyzny 17 — 19.

Słowo Polskie
wychodzi 2 razy dziennie

Ceny ogłoszeń
Ogłoszenia (inseraty) za 1 wiersz pe­
titow y lub jego miejsce 20 hal. 
Nadesłane za wiersz petitowy lub
jego miejsce 80 halerzy.
Nekrologia za wiersz petit. 60 hal. 
Doniesienia o ślubach, zaręczynach 
i t. p. wiadomości po 1 kor. za wiersz, 
Drobne ogłoszenia za w yraz 6 hal. 
najmniej 60 halerzy. W yrazy grub- 
szem pismem liczą się podwójnie.

Ceny oddzielnych numerów
Nr. popołudn. 6 h. z przesyłką 10 h. 
Nr. poranny 4 h. z przesyłką 6 h.
Drobnych rękopisów nie zwraca się.

i.iękopisy i listy  w  sprawach redakcyjnych należy adresować do: h e d a k c y i  S ł o w a  P o l s k i e g o  we Lwowie. —■ L isty w sprawach prenumeraty i odbioru pisma, ogłoszenia 
leklamacye uprasza się nadsyłać pod adresem: A d m i n i s t r a c y a  S ł o w a  P o l s k i e g o  we Lwowie. — Adres dla telegramów: S ł  o w o  Lwów. — Nr. telefonu 541.
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Kalendarz lwowski.
Środa: 14. stycznia.

Im io n a .  Hz.-kac. Dziś: Feliksa z Nol. Ju t ro :  Maura 
Jp. - Gr.~kut. Dzis:  Hen w. 1903. Ju t i o ;  Sylwestra.— Słów.  
Dziś:  Radogosta. Ju t ro ;  Domosława.

Wschód słońcu 7‘53, zachód 4'2G.
Sluzea I biblioteki. Zakład Narodowy im. Osso- 

t ińskich.  Bibiioteka od godz. 9 do 2 z wyjątkiem dni świąt, 
muzeum we wtorki i piątki także od 3 do 5 popoł Bez opluty.— 
Muzeum im. D z ie du sz y ck ic b ,  ulica Teatralna, 18. Wstęp za 
ogłoszeniem się w zarządzie (chwilowo). Bez opłaty. — Mu­
zeum p r z e m y s ł o w e  miejskie otwarte codziennie, prócz po­
niedziałków, od godziny 9 do 3 popołudniu, w dni świąteczne 
od godziny 10 do 1. popołud. Biblioteka muzeaina od godziny
9 do 12 i od 5 do 8 w. Bez opłaty. — Biblioteka u n iw er sy ­
tecka . Codziennie oprócz dni świąt, od g. 12 do 2 popoł. i od 
4 do 7 wieczorem. — Biblioteka S zk o ły  P o l i t e c h n i c z n e j  
codziennie od 10— 11 i od 4 — 8 w niedzielę i poniedziałek od 
11 — 1. W święta uroczyste zamknięta. — Biblioteka i pracownia 
„Naukowego Tow. im. Sz ew c ze nk i”. Codziennie od g. 2 do 
ó popoł. (oprócz niedziel i świąt ruskich). — Biblioteka Naro­
lu  eg o Domu (Teatralna 22) codziennio oprócz świąt, od g. 9 
do 1 i od 3 do 7.

Wystawy Stale. Towarzystwa przyjaciół sz tuk  pięk­
nych. Plac Sw. Ducha, 10. Codziennie (oprócz poniedziałku) od 
g. 1U do 4. Opłata w dni powszed. 60 hal. W niedzielę 30 h.— 
•Salon sz tu k  p ię k n y c h  przy ulicy Trzeciego Maja ł. 11. od 
g. 10 rano do 7 w. (wiecz. przy oświetleniu elektryczneni). Wstęp 
vv dni powszednie 40 h., w święta 30 h. Młodzież szkolna 20 h. 
Miejska wystawa okazów przemys łu  k r a j o w e g o ,  pl. Halicki, 
lom niegdyś Biesiadeckich. Wstęp wolny.

Panoramy. Kościuszko pod Racławicami. Plac po wy­
stawowy w parku Kilińskiego. Od g. 9 do zmroku za opłatą. — 
Fo top las t ikon .  Pasaż Hausmana. Codzieó od g. 10 rano do
10 w. , Prześliczna podróż na jeziorze Como i Medyoian. Wej­
ścia 20 hal.

Teatry. T e a t r  miejski .  Dziś: „Widziadła", Z. Ka­
weckiego. — Jutro: „Wolny strzelec*, opera rom. K. H. Webera.. 
Początek o godzinie 7 wieczór.

Koncerty. W F i l h a r m o n i i  (b. teatr Skarbkowski). 
Jutro: Wielki koncert fllharmoniczny* ze współudziałem Teresitty 
Jarreno, pianistki i Artura Argiewicza. Początek o godz •71/2 w.

Odczyty I wyltlady. P o s z e c h n e  w y k ł a d y  u n i ­
w e r s y t e c k i e .  Dziś: Prof. dr. B. Radziszewski: Z chemii me­
tali Zakład chemiczny Uniwersytetu ; Długosza 7. o g 6 w. — 
vV Czytelni katolickiej odczyt dra F. Weigla „O hypnotyzmie". 
Godz. 7 w

Posiedzenia I zgromadzenia. Posiedzenie komi­
sy i budżetowej Rady miejskiej.

O p ła t e k .  Wspólny opłatek Stowarzyszenia nauczycielek 
: Związku b. seminarzystek ul Zielońa 4 o g. 7.

40-lecie powstania styczniowego.
law ów , 14 stycznia.

Komisya, wydelegowana przez komitet 40-tej 
rocznicy powstania styczniowego, uchwaliła wczoraj 
pod przewodnictwem prof. St. M a j e r s k i e g o  przed­
stawić komitetowi następujące wnioski: 1) złożenia 
w archiwum miejskiem księgi pamiątkowej z opisem 
uroczystości pamiątkowej i podpisami weteranów, 
którzy w uroczystości wezmą udział. (Projekt ogło­
szenia drukiem tej książki nie utrzymał się). Zre­
dagowaniem mają się zająć pp. prof. Majerski, Ma­
cham i radca Chołodecki; 2) rozpisania konkursu na 
popularną historyę powstania r. 1863/4. (5—6 ar­
kuszy druku).

Szczegóły konkursu komisya omówi na pod­
stawie planu jednego z jej członków bezpośrednio 
przed najbiiższem posiedzeniem komitetu, który od­
będzie się prawdopodobnie w sobotę, a następnie 
plan cały przedstawi komitetowi do zatwierdzenia.

W program uroczystego obchodu postanowiono 
wstawić koncert w sali Filharmonii. Na uroczystość 
tę zaprasza komitet wszystkich uczestników ostat­
niej walki narodowej.

Depesze „Słowa Polskiego"
z dnia 14 stycznia.

E kspozytu ra  p ra w o sła w ia  w  W iedniu.
Wiedeń, (Tel. wł.) N. Fr. Presse donosi, że 

przy ambasadzie rosyjskiej we Wiedniu ma być 
utworzone rosyjskie „Towarzystwo dobroczynności", 
którego zadaniem będzie wspierać radą i czynem 
przybywających do Wiednia poddanych rosyjskich 
wyznania prawosławnego.

Zw iązek kam ien iczn ików .
W ie d e ń . (Tel. wł.) Tutejsze stowarzyszenie 

właścicieli realności w śróimieściu uchwaliło utwo­
rzyć związek państwowy wszystkich właścicieli reai-

W izyta  saska  w  W iedniu.
l l Tiedeń. (T. B. k.) Książę saski Jan  Jerzy 

złożył wczoraj wizytę arcyks. Ottonowi, następnie 
był na obiedzie u cesarza.

Sejm w ęg iersk i.
Budapeszt. (T. B. k.) Komisya ekonomiczna 

Sejmu przyjęła projekt ustawy w sprawie indywi­
dualnego rozdziału kontyngentu cukru.

Budapeszt. (T. B. k.) Partya Kossutha przy­
jęła wczoraj projekt ustawy cukrowej.

M ianow anię .
Wiedeń. (T. B. k.) Minister oświaty zamia­

nował suplenta przy II. gimnazyum we Lwowie, Emi­
liana Zarembę, nauczycielem głównym przy sernina- 
ryum nauczycieiskiem we Lwowie.

D em onstracye bezrobotnych w  W iedniu•
Wiedeń. (Tel. wł.) Niepokoje robotników bez 

zajęcia ponowiły się wczoraj znowu i to w sposób dość 
groźny. Już o godzinie 11 rano wtargnęli demon­
stranci do wielkiej sali tutejszego biura pośrednictwa 
pracy przy Urban Lorisplatz i poczęli wyprawiać awan­
tury. Poseł Prohaska, który jest przełożonym tego 
biura wskoczył na stół i począł uspokajać robotni­
ków. Jednakże obrzucono go obelgami, rzucono się 
na niego, aby go ściągnąć ze stołu i obić. W tej 
chwili wkroczyła policya i po pewnym czasie zdoła­
ła zrobić jaki taki porządek, wydalając jednych a 
,aresztując bardziej opornych.

Tymczasem z przedmieść wiedeńskich poczęły 
nadciągać tłumy. Policya konna i piesza, zebrana 
w znacznej liczbie zd Ida tłumy rozpędzić, jednakże 
gromadki robotników uwijały się po placu przed 
biurem pośrednictwa pracy i w okolicznych ulicach 
aż do godziny 9 wieczorem. Uwięziono przeszło 20 
demonstrantów.

Wiedeń. (TBk.) Na wczorajszem posiedzeniu 
Rady miejskiej przyszło do burzliwych scen pod­
czas odpowiedzi Luegera na interpelacyę w sprawie 
zajść w miejskiem biurze pośrednictwa pracy. So- 
cyalista Reimanu chciał przemawiać, jednak wię­
kszość chrześcijańsko-socyalna nie dopuściła go do 
głosu. Nastąpiły sceny tak burzliwe, że Lueger mu­
siał przerwać posiedzenie i zwołać Radę dyscypli­
narną.

Rada dyscyplinarna wykluczyła Reimanna od 
tego posiedzenia Rady miejskiej i od trzech nastę­
pnych. Następnie posiedzenie odbywało się w dal­
szym ciągu,

R ew olucya w  Marokko,
Berlin. (Tel. wł.). Z Marokko nadchodzą tu 

bardzo niepokojące wieści. Trzy wielkie plemiona 
w okolicy miasta Fezu przeszły do powstania. Lu­
dność miasta Fezu oświadcza się przeciw sułtanowi. 
Stanowisko sułtana jest zachwiane a nawet groźne,

Wiedeń. (Tel. wł.). Wiener AUg. Ztg. donosi, 
że w tutejszych kołach dyplomatycznych traktują 
sprawę marokańską bardzo poważnie. Panuje prze­
konanie, iż w Marokko po zwycięstwie pretendenta 
wybuchnie zupełna anarchia, która może doprowa­
dzić do krwawych' rozruchów przeciw obcokrajowcom, 
tak, że interwencya mocarstw europejskich jest nie­
odzowna.

W pierwszym rzędzie interesowaną jest Hi­
szpania, posiadająca tu t. zw. praesidio, t. j. miej­
scowości okupowano, a między temi najznaczniejszą 
jest Ceuta.

Wiedeń. (Tel. wł.). W. Allg. Ztg dowiaduje 
się — jak zapewnia z najlepszego źródła — iż po­
między H i s z p a n i ą  a F r a n c y ą  i s t n i e j e  
u k ł a d  co do  M a r o k k o ,  na którego podsta­
wie oba te państwa obowiązane są do wspólnego 
działania w kierunku politycznym i wojskowym. 
Układ ten skierowany jest przeciw Anglii, a oku- 
pacya miasta Tangeru bez ingerencyi mocarstw by­
łaby przez Anglię bardzo źle przyjęta.

Rokowania w sprawie tego układu rozpoczęły 
się między Hiszpanią a Francyą zaraz po ukończe­
niu wojny hiszpańsko-amerykańskiej. Jak  z jednej 
strony istnieje co do Maroka wyraźny układ mię­
dzy Hiszpanią a Francyą, tak z drugiej znowu za­
warła rzecz-pospolita francuska z Włochami układ 
w tej sprawie t. z w. protocolle des interessements, 
na podstawie którego Fraucya zobowiązała się po­
zostawić Włochom wolną rękę w Trypolisie a Wło­
chy oświadczyły, że nie będą robić przeszkód aspi- 

co do Mnrnkn. IRYaniWH usiłuje

przywrócić w Afryce równowagę, która przez zdo­
bycie państw boerskich została przez Anglię nad­
wyrężoną. Wiedeńskie koła polityczne uważają za 
rzecz niewykluczoną, iż Francya popiera powstanie 
przeciw sułtanowi, który jest zupełnie oddany Anglii 
i którego upadku Francya sobie życzy.

Śm iały  głos ro sy jsk i .
Petersburg. (Tel. wł.) Nowo je Wremia wy­

wodzi, że społeczeństwo rosyjskie jest obecnie za­
każone pesymizmem, nerwy jego są naprężone a 
opinia publiczna ciągle wyczekuje katastrofy. Misya 
historyczna Rosyi jest na dalekim i bliskim Wscho­
dzie, ma ona zagarnąć Mandauryę, objąć panowanie 
nad p o ł u d n i o w y m i  S ł o w i a n a m i  z p u m  
k t e m  c e n t r a l n y m  w K o n s t a n t y n o p o l u .  
Zachodzi jednak pytanie, czy Rosya ma przed czy 
też po wypełnieniu tej rnisyi rozpocząć nowe dzieło 
reformy z m i a n ą  d o t y c h c z a s o w e g o  p o r z ą ­
d k u  p a ń s t w o w e g o  w e w n ą t r z  R o s y i .  
Większość jest za tern, aby Rosya natychmiast roz­
poczęła roboty reformacyjne, które muszą mieć na 
celu o s w o b o d z e n i e  l u d u  r o s y j s k i e g o  
z p o d  j a r z m a  b i u r o k r a t y z m u  i wszechwła­
dzy wszystko opanowującej potęgi ministrów oraz 
od odpowiedniej decentraiizacyi politycznej.

R eform y w  M acedonii.
Petersburg. (T. B. k.) Nowoje Wremia pisze 

w artykule wstępnym o reformach w Macedonii: Ro­
sya i Austro-Węgry żądają reform w Macedonii 
z gwarancyą. Głównymi punktami reform są: lj 
ustanowienie kontroli finansowej dla sprawy podwyż^ 
szenia podatków, 2) kontroli dla spraw żandarmeryi, 
która ma się składać z oficerów państw neutralnyclj 
Europy: Belgii, Holandyi i Szwajcaryi i 3) general­
nej kontroli dla administracyi Macedonii

JPlewe i  Witte.
Londyn. (T. B. k.) Korespondent Times*a z Pe­

tersburga donosi, że minister spraw wewnętrznych 
Plewe odniósł znowu zwycięstwo nad ministrem 
skarbu Wittem w ten sposób, że inspektorowie fa­
bryczni, podlegający dotychczas ministerstwu skarbu 
zostali poddani władzy ministra spraw wewnętrz­
nych.

„A ntin arodow a i  a n tim U ita rn a  a rm ia u.
Paryż. (T. B. k.) Dep. Lasies zawiadomił mb 

nistra wojny Andrego, że go zainterpeluje, jakią 
zamyśla wydać zarządzenie przeciw antinarodowym 
i antimilitarnym wybrykom armii.

O p rze ja zd  p rze z  D ardanele.
^ondyn. (T. wł.). Konstantynopolitański ko­

respondent, Daily TelegrapFu. dowiaduje się z dobregą 
źródła, że dwa rosyjskie torpedowce, które prze<J 
kilkoma dniami w nocy przepłynęły przez Dardanełę 
należały do owych 4 okrętów rosyjskich, dla których 
Turcya we wrześniu zeszłego roku dała zezwolenie 
na przejazd przez Dardanele.

Rzym. (Tel. wł.). Popolo Romano dowiaduję 
się, że rząd włoski zamierza zaproponować państwom 
europejskim zwołanie kongresu w celu uregulowania 
sprawy dardaneiskiej.

K ubelik  i  Huberman.
Wiedeń. (T. wł.). Koncertowali tu Jan Kube< 

lik i Bronisław Huberman. Obaj skrzypkowie zdobyli 
olbrzymie powodzenie.

P rem ier  B alfou r ciężko chory.
Londyn. (TBk.) W stanie zdrowia lordą 

Balfoura, który wczoraj zachorował, nastąpiło pogor* 
szenie.

W pa ła cu  Bourbonów.
Paryż. (TBk.) Wczoraj rozpoczęła się sesya 

Izby deput. i senatu. Prezydentem Izby deputowa, 
uych wybrano ponownie p. Bourgeois’a 336 głosami 
na 414 głosujących.

Walka ku ltu rn a  we F rancy i..
Paryż. (TBk.j Prezydent gabinetu, p. Com- 

bes, odrzucił znów 147 podań kongregacyj o auto- 
ryzacyę. Dotychczas odrzucono 947 podań o autory- 
zacyę.

P ortu ga lsk i sfcandalik.
Lizbona. (Tel. wł.). W kołach tutejszej wy­

sokiej arystokracyi zdarzyła się nader sensacyjna 
snrawa „miłosna**. Oto 23 letnia, bardzo bogata i
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niezwykłej urody markiza de St. Anna e Souza 
u c i © k ł a  z e  s w o i m  p a r o b k i e m  s t a j e n ­
nym,  Dama ta zażywała dotychczas najlepszej sła­
wy w świecie arystokraeyi. Młody jej małżonek tak 
sobie tę ucieczkę wziął do serca) że chciał się ży­
cia pozbawić, jednakże w czas mu przeszkodzono.

Cham berlain w poŁ Afryce,
JTobannesburg. (T.B. k.). Jak  słychać Cham­

berlain ułożył się z przywódcami Boerów i przyrzekł 
im wyrobić pożyczkę państwową w kwocie 30 mi­
lionów funtów szterlingów na założenie nowych farm 
i na wsparcia dla Boęrów.

Sejm pru sk i,
Berlin. (T. B.k.). Ze zwykłym ceremoniałem 

otwarty został wczoraj Sejm pruski w białej sali 
zamkowej.

Z za  k tilis  dw orskich .
Drezno. (Tel. wł.). Dzienniki tutejsze dono­

szą, jakoby się zanosiło na pogodzenie saskiej na­
stępczyni tronu Luizy z mężem, chociaż z Genewy 
nadchodzą oficyalne wiadomości,-, iż pertraklacye 
w sprawie rozwodowej już się rozpoczęły.

Genewa. (Teł. wł.). W tutejszych dziennikach 
pojawiła się notatka, która, jak  przypuszczają, po­
chodzi wprost od następczyni tronu. albo. też od jej 
zastępców prawnych, iż nie ora w dąljest; jakoby mię­
dzy nią a Gironem istniało obertiie naprężenie.

Salcburg. (Tel. wł.) Tutejszy Łocalanzeiger 
donosi, że nadeszły tu temi dniami z Drezna kufry, 
z wyprawą księżnej Luizy, którą dwór saski zwró­
cił toskańskiej rodzinie. Z Meranu nadeszła tu wia­
domość, że w willi „Bavana“ wynajęto mieszkanie 
dla dzieci saskiego następcy tronu.

Wiedeń. (Tel. ' wł.) Ag mirt National donosi, 
że b. prezydent ministrów hr. T li u n ofiarował sa­
skiej następczyni tronu swój zamek na granicy sasko- 
austr. do zamieszkania. Ofertę tę ks. Luiza miała 

•rzekomo z wdzięcznością przyjąć. Wiadomość ta 
wymaga jeszcze potwierdzenia i z tego powodu wy­
daje się mało prawdopodobną, iż romantyczna pani, 
wedle ostatnich doniesień z Genewy prosiła właśnie 
swoich zastępców prawnych o przyśpieszenie akcyi 
separacyjnej, aby mogła jak najprędzej zaślubić 
swego kochanka Girona.

O św ia tło  aueroH śkie,
Wiedeń. (T. wł.) W słynnym procesie Ber­

narda Runda przeciw Auerowi, wynalazcy światła 
żarowego, zapadł wyrok, skazujący Runda na zapła­
cenie kosztów sądowych i odda tający go z żądaniem 
skargi.

Wiedeń. (T. B. k.). Wiener Z  ty. ogłasza roz­
porządzenie ministerstw spraw, wewnętrznych, handlu 
i skarbu, znoszące wydany w swoim czasie zakaz 
przywozu towarów z Konstantynopola i Odessy z po­
wodu panującej tam dżumy.

Belgrad. (T. B. k.). Dziennik urzędowy za­
przecza doniesieniom o przesileuiu ministeryalnem.

Hr. Lonyay.
Wiedeń. (T. wł.) D- niesieniu, jakoby hr. 

Lonyay porzucić miał swą małżonkę, zaprzeczają tu 
w sposób dość kategoryczny.

Fremdenblątt zamieszczą t.oł ogram, otrzymany 
na swe zapytanie z Cap Martin od towarzyszki hr. 
Stefanii br. Basalli, które nazywa, doniesienia dzien­
ników wiedeńskich o rzekomej separacyi hrabstwa 
Lonyay „nikczemnem oszczerstwom".

Z drugiej jednak strony d -noszą, iż prawdą 
jest, że między małżonkami .istniały częste, a nawet 
gorszące niesnaski, wywołano brakiem pieniędzy i 
tern, że hr. Lonyay traktowała bardzo źle swego 
męża, nieraz nawet jak pachołka lal) lokaja. Z tych 
powodów zrywali małżonkowie czasowo wszelkie sto­
sunki ze sobą.

Hrabina Lonyay nie mogła wżyć się w swoje 
nowe położenie, nie mogła pogodzić się ze swymi 
nowymi krewnymi a nawet raził ją rubaszny ton i 
szorstkie obyczaje arystokraeyi węgierskiej. Dlatego 
nie chciała przebywać stale ze swym mężem ani 
w Budapeszcie ani w Wiedniu i hr. Elemer musiał 
ciągle odbywać z żoną bardzo kosztowne podróże, 
na co ich środki finansowe wystarczyć nie mogły.

Wiedeń. (T. B. k.) Wiener Abendpost donosi: 
Jesteśmy w możności zaprzeczyć pogłoskom, poda­
nym przez pisma wiedeńskie o niesnaskach między 
hrabiną Lonyay a jej mężem. Pogłoski te są zupeł- 
bezpodstawne. Hr. Lonyayowie bawią teraz razem 
w Cap Martin.

Wiedeń. (Tel. wł.). Dzisiejsza N, fr. Presse 
zamieszcza interyiew swego korespondenta w Cap 
Martin (na Riwierze francuskiej) z hr. Elemerem 
Lonyayem, który prosił owego dziennikarza o jak- 
najbardziej stanowcze zaprzeczenie pogłoskom, któ­
re onegdaj rozszerzano w Wiedniu. „Nasze poży­
cie — mówił hL Elemer — jest jaknajlepsze, a wie­
ści, o jakich pau mówi, są niedorzecznościami ni- 
czem nieusprawiedliwionemi".

Wiedeń. (T. wł.) Z Mentony donoszą do N. 
Fr. Presse, że podczas niedawnego pobytu w San 
Remo, zachorował hr. Elemer Lonyay na malaryę. 
Obecnie jest zdrów. W Cap Martin spotkać można 
codziennie hr. Stefanię w towarzystwie jej damy ho­

norowej, baronowej Baselli, na spacerach. Hrabstwo 
Lonyay przyjęli w Mentonie ofiarowane im członko­
stwo honorowe w tennisklubię,

Wiedeń. (Tel. wł.) Tutejsza Agence National 
donosi z Riyiery, iż hr. Elemer Lonyay dopiero l i : 
bm. tj. wczoraj powrócił do Cap Martin. Dowodzićby 
to miało, że wyjeżdżał ż tego miejsca i właśnie co 
wrócił.
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Ugoda węgierska a parlament.
Wiedeń. (T. wl.) Zeit donosi z Budapesztu, 

rzekomo z dobrego źródła, że Szell zda sprawę o 
treści zawartej ugody dopiero na piątkowem posie­
dzeniu Sejmu węgierskiego. Dalej donosi tenże 
dziennik z Budapesztu, iż doniesienie Nem Freie 
Presse, jakoby przeprowadzenie ugody za pomocą 
§. 14 było wykluczone, jest mylne. Wprawdzie 
podczas rokowań o §. 14 wyraźnie nie było mowy, 
jednakże rozumie się samo przez się, iż Koerber 
wiedział dobrze o tern, że rząd węgierski nie bę­
dzie bardzo nalegał na przeprowadzenie parlamen­
tarne ugody w Austryi i zgodzi się na przyjście do 
skutku ugody także w drodze pozaparlamentarnej, 
jeżeli tylko gwarańcye rządu austryackiego będą te ­
go rodzaju, że ugoda zawarta przez 10 lat istnieć 
będzie.

Jakiego rodzaju mają być te gwarańcye, o to 
się rząd węgierski nie troszczy, uważając tę sprawę 
jako czysto wewnętrzną Aiistfyi. Faktem niezaprze­
czonym jest, że rząd węgierski nie żąda bynaj­
mniej parlamentarnego załatwienia ugody ze strony 
Austryi.

Zabagnienie rokowań caesko-niem.
Wiedeń. (T^l. wł.) Sprawa rokowań czesko- 

niemieckich zabagnia się widocznie. Na wczoraj za­
powiedzianą była konfereneya Koerbera z czeskimi 
członkami konferencyi, która jednak z niewiadomych 
przyczyn do skutku nie przyszła. Z tego powodu 
dotychczas nie jest wcale wyznaczony termin, kiedy 
ma 3ię zgromadzić konfereneya czesko - niemiecka.

Wiedeń. (T. wł.). Minister Rezek, który one­
gdaj wrócił z Pragi,; miał wczoraj przed południem 
dłuższe przesłuchanie u cesarza.

Prssed parlamentem.
Wiedeń (T. wł.). Na porządku dziennym ju­

trzejszego posiedzenia Rady państwa znajduje się 
72 w n i o s k ó w  n a g ł y c h ,  z k t  ó r  y c h 66 p o- 
c h o d z i  z e  s t r o n y  C z e c h ó w .  Wszystkie te 
wnioski pozostały jako niezałatwioue z przed świąt.

Z  s a l i  s ą d o w e j.
Praed zwykłym trybunałem.

(Trucie publiczności przez rzeźnilca).
Lwów, 14 stycznia.

Na wczorajszej popołudniowej rozprawie prze­
słuchiwano w dalszym ciągu świadków. Zeznawali 
weterynarze dr. W. K u l c z y c k i  i Zygmunt M a r ­
k o w s k i  — zeznania ich jednak nie rzuciły nowego 
światła na tok rozprawy. Św. H o cli który w śledz­
twie bardzo obciążył Katza, twierdząc, że ten han­
dluje „szpakami44 t. j. mięsem niezbadanem przez 
weterynarza, złagodził na wczorajszej rozprawie swo­
je zeznania o tyle — żd Katz handluje mięsem po- 
chodzącem z bydła zabitego z konieczności. Wyra­
żenie to „szpaki44 wytłumaczył dopiero zaśt. dyrek­
tora rzeźni p. K r z y ś  z t a ł  o wi  cz. „Szpakami” na­
zywają rzeźnicy wszelkie mięso — które nie prze­
szło przez przepisaną kontrolę.

Następnie wyjaśniał p- K. niektóre przepisy 
tyczące się oględzin bydła. Strażnicy akcyzowi 
mają również obowiązek oglądać mięso, wiezione 
przez rogatki miasta i gdyby zauważyli, że niięso 
jest podejrzanej jakości, powinni je pod dozorem 
jednego strażnika odstawić do rzeźni dla fachowego 
zbadania. Wypadki takie zdarzały się często na 
innych rogatkach — niudy zaś na wuleckiej — przez 
którą właśnie przewieziono wąglikowatą jałówkę.

Jak  wynika z zeznań weterynarzy, stosunki 
kontrolne z powodu wybudowania nowej rzeźni, nie­
co się poprawiły, nie brak jednak sporadycznych 
wypadków, gdzie z powodu niedbalstwa lub naduży­
cia funkeyonaryusza akćyzowego w ręce publiczności 
dostaje się inięso zarażone. Po przesłuchaniu 2 żan­
darmów z Nawaryi, których zeznania odnosiły się do 
przekroczenia przez Saumseligów przepisów desin- 
fekcyjnych, odroczył przewodniczący rozprawę do 
dziś godz. 9 rano.

W czasie wczorajszej rozprawy zaszedł weso­
ły, dawno już nie widziany w sądzie karnym epizod, 
który się zakończył jednak dość smutno. Oto pod­
czas zeznań świadka Kulczyckiego rozległ się 
w audytoryum tubalny głos z łąw przeznaczonych 
dla publiczności: „Panie „wyteriniarz* mów pan gło­
śniej, bo tu nic nie słychać44.

Przewodniczący r. Łuczkiewicz przerwał na 
chwilę rozprawę, i kazał ordynansowi Brysiowi wy­
prowadzić ze sali „niegrzecznego gościa". Gdy ten 
nie chciał usłuchać wezwania ordynansa i stawiał mu 
opór, przewodniczący skazał go na 12 godzin aresztu, 
do którego natychmiast go odprowadzono. Jak  się 
pokazało, był to trochę „podchmielony“ rzeźnuik z za 
Łyczakowskiej rogatki Za w...

Wiadomości bieżące.
— SSarya Konopnicka przybyła do Lwowa i 

zamieszkała w hoteiu George?a.
— Stan zdrowia ks. metropolity Szepty 

Ckiego do wczoraj nie pogorszył się, istnieje nawa: 
pewna nie znaczna tendeneya ku polepszeniu. Wobec 
tego dr. Wicakowskl odstąpił na r a z ie  od myśli we- 
zwauła radcy dok&ora prof. Neussera z Wiednia na 
konsyliom.

— Mianowania i odznaczenia. Rada admini­
stracyjna fundacyi hr. Skarbka zamianowała dyrekro- 
rem zakładu sierot i starców w Drohowyżu p. Wi: 
helma Schmidta, nauczyciela IV gimuazyura w Krnk- 
wie i seniora tamtejszej bursy im św. Barbary.

Z Krakowa donoszą nam: Ojciec św. nadał złoty 
krzyż pro ecclesia st pontifiice ks. prałatowi Włady­
sławowi Chotkowskiemu, profesorowi uniwersytetu Ja 
giellońskiego, ks. dr. Władysławowi Knapińskiema. 
b. rektorowi i profesorowi uniwersytetu Jagiellońskiego, 
drowi Leonowi Cyfrowiczowi, sekretarzowi i .profeso­
rowi uniwersytetu Jagiellońskiego, oraz drowi Stani­
sławowi Tom ko wieżowi, konserwatorowi i raduein!: 
miejskiemu.

— Pogrzeb ś. p. Markowskiego odbędzie się jutro 
we ozwartek (15 b. ih.) o g. 3 popoi. z domu żałoby 
przy ul. Piekarskiej 88.

—  Nowa sądowa hala aukcyjna we Lwowie 
otwartą będzie dnia 1 lutego b. r. w domu przy ul. 
Jaggiellońskiej 1. 15.

— Defraudacja w biurze solnem. Przedświt 
dowiaduje się, że Filipkowski i towarzysze zostali prze­
niesieni ze Złoczowa do więzienia śledczego tut. kraj. 
sądu karuego, a rozprawa ich rozegra się też przed 
kratkami lwowskiego sądu przysięgłych i to w uajbliż 
szej kadencyi.

—  Nagłą śmiercią zmarł wczoraj około pół da 
7 wieczorem Karol Noworolski, właściciel realności 
we Lwowie, liczący lat 65, ojciec czworga dzieci. Prze­
chodząc ulicą 3 Maja nagle zachorował; szukając ry- 
tunku wbiegł do domu pod 1. 17,. gdzie mieszkańcy 
domu zajęli się chorym i wezwali lekarza, który stwier­
dził już tylko śmierć skutkiem wady sercowej*

— Sprzeniewierzenie. Stefan Wojakowski, dozor­
ca domu wysłany przez trafikantkę Esterę Maudelberg 
do główuege składu tytoniów na zakupno, sprzeniewie­
rzył 80 kor. 46 hal. Wczoraj otrzymała Mandelbergo- 
wa dwa listy od Wojakowskiego, w których ją żegna 
i donosi, że wyjeżdża do Rosyi na robotę.

—  Z Borysławia piszą mim*. (J. K.) Przybyła 
onegdaj komisya szacunkowa „krakowskiego Towar?. * 
ubezpieczeń*', złożona z naczelnika p. Jordana i trzedi 
likwidatorów. Dziś przybył tu z Budapesztu na kon­
trolę p. Beck naczelnik „Pierwszego węgierskiego ;ow. 
asekuracyjuegow, w którem Tow. krakowskie jest rea­
sekurowano. Praca szacunkowa szkody potrwa najmniej 
tydzień.

Dochodzi mię z bardzo wiarogodnego źródła wia­
domość. nie stwierdzona jednak autentycznie, że „Ga­
lie. Karpackie Towarz. naftowe44 przedtem Bergheun 
i Mac Garway zakupiło całą kopalnię firmy Męeiński, 
Płocki, Suszycki, Sroczyński na Potoku i Bogusz, Sro­
czyński na terenie Freilicha. Kwota kupna wynosi. 
3,000.000 koron.

— Krakowska Izba handlowa. Z Krakowa 
donoszą nam: Izba handlowa i przemysłowa odbyła 
wczoraj posiedzenie pod przewodnictwem prezesa Izby 
p. Mendelsburga, a w obecności delegata namiestnictwa 
p. Fedorowicza, jako komisarza rządowego. Członkom 
Izby rozdano tom o 258 stronicach druku, zawierający 
szczegółowe sprawozdanie z czynności i posiedzeń 
Izby w r. 1901.

Szef biura dr. B e n i s  przedłożył tabelaryczne 
zestawienie wyników spisu przemysłowego w Galicy i 
zachodniej, opracowanego na podstawie 82.764 arku 
szy spisanych; Wedłtig zestawienia tego było w Gali- 
cyi zachodniej 46.679 koncesyonowanych przedsię. 
biorstw przemysłowych, a 27.646 niekoncesyoiiowa- 
nych, przeważnie z kategoryi przemysłu, domowego.

W pierw szej kategoryi pierw sze m iejsce zajm uje 
Kraków m ia s to ,.w  drugiej pow iat rzeszow ski.

Izba na wniosek, uczyuiony przez p. M a u d 1 a, 
uchwaliła zwrócić się do ministerstwa kolejowego 
z prośbą, aby pomnożyło ilość pociągów dla t r a n sp o r tu  
bydła, odchodzących ze Lwowa. Dotychczas dowozi do 
Lwowa bydło z Galicy i wschodniej pięć pociągów, a ze 
Lwowa odchodzi tylko jedeu pociąg, tak, że transpor 
ty bydła z wielką szkodą dla hodowców i handlarzy 
muszą czekać we Lwowie bez pokarmu 18 do 20 go­
dzin. O poparcie w tej sprawie postanowiono się zwró­
cić do p. Rapaporta, wybranego z Izby, do delegatów 
w państwowej Radzie kolejowej, do Wydziału krajo­
wego, do Towarzystw rolniczych w Krakowie i Lwo­
wie i do Izb handlowych i przemysłowych w kraju.

Wreszcie dr. B e n i s  wykazał cyfrowo, jak mało 
Galicya korzysta z funduszu państwowego, przeznaczo­
nego na popierauie drobnego przemysłu. W roku. ze 
szłym udzielono naszym drobnym przemysłowcom w 
Galieyi tylko za 14.515 k., podczas, gdy w innych 
prowincyach maszyn takich udzielooo za 82.031 kor. 
Pożyczek udzielono w roku zeszłym rękodziełuikont 
innych prowiucyj w kwocie 136.633 k., a w Galieyi 
nie udzielono pożyczki żadnemu rękodzielnikowi. Izba 
uchwaliła ten stan rzeczy przedstawić w zażałeniu do 
ministerstwa handlu i domagać się zmiany tych sto 
sunków. Memoryał w tej sprawie postanowiono prze­
siać ministerstwu dla Galieyi, Kołu polskiemu, posłom 

l krakowskim i Wydziałowi krajowemu.
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— O biurokracyi p. Józef Olszewski będzie mó­
wi! w dalszym ciągu w Związku uaukowo-literackim. 
W tym tygodniu wyjątkowo odczyt w Związku odbę­
dzie się nie w środę, ale we c z w a r t e k  15 b. m. 
o godz. 8. Nie wątpimy, że udział członków Związku 
oraz gości, których zarząd Związku rad widzi, będzie 
we wieczorze czwartkowym bardzo liczny. Przypomina­
my, że w dyskusyi mogą wziąć udział nietylko ci, któ­
rzy byli obecni ua pierwszym odczycie, ale wogóle 
wszyscy, którzy albe czytali książkę p. Olszewskiego 
(odczyt, jak wiadomo, jest auto referatem) albo też od­
czuli zle strouy biurokracyi wogóle i chcieliby je pod­
dać krytyce.

— Oburzająco kasztany. W redakcyi naszej 
zjawił się mały obywatel, porządnie ubrauy i dobrze 
mówiący po polsku, mimo, iż widocznie jest izraelic- 
kiego pochodzenia. Przedstawi! się jako chłopak skle­
powy i z oburzeniem prosił o napiętnowanie... kaszta- 
niarza z pasażu Mikolascha, który go obdarzył miunem
„Polnische 3 .....“ za to, iż żądał, aby mu kasztany dał
owinięte w papier. Dalej już dzieci w powijakach bę­
dą udawały się do reiakcyi ze skargami na mamkę 
albo na jej... adoratora!... Ale pominąwszy tę koniecz­
ną drogę spraw y, pocieszającem jest, że nawet te ni­
skie (dosłownie ze względu ua wzrost) sfery poczuwają 
się do obrony — obrażonego honoru narodowego.

□  Tarnopol. {Zgromadzenie ludoioe). Piszą nam: 
W sobotę dnia 10 b. m. o godz. 1V2 popoł. odbyło się 
w budynku dawnej szkoły realnej zgromadzenie ludo­
we z następującym porządkiem dziennym: 1) Sta­
nowisko zorganizowanych robotników wobec przyrze­
czeń rządu. 2) Wnioski do punktu pierwszego. Refe­
rentem był mówca socyalistyczny p. Nacher ze Lwowa, 
który przemawiał przeciw rozporządzeniu miuisteryal- 
nemu o stowarzyszeniach zawodowych. Był to ten sam 
temat, który dostarczył mowcom socyalistyeznym wąt­
ku do licznych przemówień we Lwowie w niedzielę 
d. 12 b. m. Prócz protestu przeciw owemu rozporzą­
dzeniu rządowemu uchwalono domagać się, aby roboty 
około budowy nowego dworca w Tarnopola oddano ro­
botnikom miejscowym, oraz, aby rząd nie wynajmował 
realności p. Axelrada na pomieszczenie sądu powiato­
wego, ale by zabrał Bię do budowy gmachu własnego 
i tern samem zajął robotników tarnopolskich.

Q  Załucze. {,Sprostowanie). W nrze 13 Słowa 
Pol. podano z Załucza, że złożyli na rzecz Tow. „Dam 
dobroczynuości„ w Śuiatyuie J. Rudkowscy 2 k., Aniela 
Dobek 2 k„ M. Selmirchowa 10 k., powinno zaś być: 
J. Rudkowscy 20 k., Aniela Dobek 20 k„ Marya 
Selmirchowa 10 k.

□  P o d h a jc e . {Zjazd powiatowy). Piszą nam: 
D. 10 b. m. odbyło się w sali tutejszej Rudy powia­
towej w sprawie orgauizacyi narodowej pod przewod­
nictwem marszałka, posła na Sejm E. Lityńskiego i 
przy licznym współudziale okolicznego obywatelstwa, 
włościan i miejscowej ludności zgromadzenie, na któ- 
rem dr. Wł. Kozłowski, jako delegat komitetu central­
nego w dłuższej mowie wykazał konieczność i potrzebę 
lokalnych komitetów organizacyjnych, którychby zada­
niem było w żmudnej i nieustannej pracy lud polski 
narodowo uświadamiać i duchowo podnosić, a równo­
cześnie być czynnikiem informacyjnym dla komitetu 
eeutraluego. Po szczegółowem wyłuszczeuiu programu 
dla tych komitetów lokalnych wypracowanego, którego 
pojedyńcze punk ta dr. Kozłowski jasno i dobitnie uza­
sadniał, przystąpiono do wyboru ściślejszego komitetu, 
w którego skład weszli przedstawiciele wszystkich 
stanów

□  Kołomyja. (Ze sfer nauczycielskich. — Szkar­
latyna. —  Porządki miejskie). Piszą nam: Przy tut. 
Towarz. pedagogicznem zawiązało się Kółko nauczy­
cieli pod unzwą „Zjeduoczeuie nauczycielskie44, mające 
na celu dalsze kształcenie się nauczycieli. Do Towa-

WŁADYSŁAW REYMONT.

POWIEŚĆ.

102 (Ciąg dalszy).

— Jezus, Marya! Jak  to? sam sobie obciął?..
■— Chodźcie prędzej, zobaczycie. Szedłem spać

do obory i ledwiem wlazł na podwórze, Łapa skoczył 
do muie, szczekał, skamlał, za kapotę ranie zębami 
darł i ciągał, nie mogłem pojąć czego chce... a on 
wybiegał naprzód, siadał w progu stajni i skowy­
czai I Podszedłem, patrzę, Kuba leży przewieszony 
przez próg, z głową w stajni I Myślałem zrazu, że 
chciał wyjść na powietrze i omdlał! Przeniosłem go 
na wyrko i zapaliłem latarkę, żeby wody poszukać, 
a on cały we krwi, blady jak ściana i z nogi krew 
bucha. Prędzej, żeby nie puścić ostatniej pary...

Weszli do stajni, Jarabroży zabrał się ostrp 
do trzeźwienia; Kuba leżał bezwładny, dychał coś 
niecoś i rzęził przez zwarte zęby, że trzeba było 
je nożem podważać, by mu nieco wody wlać do 
gardła.

Nogę miał przerąbaną w kolanie, ledwie się 
trzymała na skórze i obficie krwawiła.

Na progu czerwieniały plamy krwi i leżała 
okrwawiona siekiera, a taczał nik do uaostrzauia, 
któren zawsze stał pod okapem stajni, walał się 
teraz pod progiem.

— Juści, sam sobie obciął! Bał się szpitala,

rzystwa przystąpili wszyscy nauczyciele i nauczycielki 
szkól kołomyjskieh, zachęceni na wnluetn zgromadze­
niu gorącem przemówieniem inspektora szkol. p. Łe- 
czegi i wezwaniem do pracy nad dulszem zawodowem 
kształceniem się. Założono własną czytelnię, zaopatrzo- 
uą we wszystkie zawodowe czasopisma, tak krajowe, 
jak i zagraniczne. Otwarcie czytelui odbędzie się we 
czwartek d. 15 bm. Onegdaj ukonstytuował się nowo- 
wybrauy wydział tego Towarzystwa. Przewodniczącym 
obrano p. Korzeniewicza, zastępcą p. Schindlera, se­
kretarzem p. Kaczorowskiego, skarbnikiem p. Czajko­
wskiego, gospodarzem p. Tryszezytę, kontrolerem p. 
Bihuua, bibliotekarzem p. Witkę. Ponadto weszły do 
wydziału p. Lateherowa i Mitkiewiczowa. Wydział ten 
ma czuwać uad wszelkiemi sprawami, dotyczącemi na­
uczycielstwa, bądź to w naszem mieście, bądź też 
w całyin kraju. Oby za przykładem tym poszło nau­
czycielstwo innnycb miast. — Szkarlatyna i dyfterya, 
wystraszone groźnymi mrozami powróciły niestety, by 
dalej szerzyć postrach i zniszczenie między mieszkań­
cami uaszego miastu. Wydzierają oue swe ofiary nietyl­
ko z pomiędzy dziatwy, ale i starszej już młodzieży. 
Zamarznięte śmieciska i zlewy po ulicach puszczają, 
rozszerzująo niemiłe wonie. Mieszkańcy naszego miasta 
wszelkie odpadki rzucają przed domy na ulicę, a w no­
cy wyruszają gromady czworonożnych smakoszów i 
spełniają fuukcye „straży sauitaruej“. Czy to nie obraz 
rażącego uiedbałstwa?— W Kołomyi pod redukcyą dra 
Cyryla TryJowskiego zaczęło wychodzić nowe pismo 
ruskie p. n. Chłopska prawda. Od ruskiego Nowego 
Roku ma zacząć wychodzić w Kołomyi tygodnik dla 
ludu p. n. Postęp, którego redaktorem będzie dr. A. 
Kulczycki. Hałyezanin zapowiada, że Postęp będzie 
przeciwdziałał zgubnym wpływom Chłopskiej prawdy.

....ski.

O Prasa nie-angielska w Ameryce. Liczba 
ogólua pism nie-angielskich w Stanach Zjednoczonych 
wynosi około 1200. Najwięcej wychodzi uietnieckich. 
bo 743. Drugie miejsce zajmują Szwedzi z 63 pisma­
mi; trzecie Norwegia z Danią, które dzięki współuości 
języka mają razem 60 pism; czwarte Francuzi z 39, 
piąte Czesi z 38, szóste Włosi z 38, siódme Polucy 
z 37 i Hiszpanie z 37 pismami. Najbliższe, choć już 
dość oddalone miejsce po Polakach i Hiszpanach zaj­
mują żydzi, którzy wy dują po hebrajsku 19 pism. O 
Niemcach nie ma co mówić, Są oui bardzo liczni i 
oświeceni, a więc i pism mają wiele. Lecz jakże pię­
knie przedstawiają się Szwedzi! Naród zaledwie 6-cio- 
miliouowy, posiadający w Stanach Zjedn. zaledwie 
trzysta tysięcy ludzi, ma aż 63 pism ua emigraeyi. Pi­
sma te są wyborne. W Chicago wychodzi 7. z których 
ILemlandet ma 33.000 odbiorców, a więc prawie tyle 
co polski tygodnik Zgoda. —  Norwesko-duński K vin- 
den og Hjemmet bije 68.000 egzemplarzy, a trzy inne 
pisma uorweskie 30 do 40 tys. biją. —  Czesi, pomi­
mo bardzo poważnej liczby pism, nie mają ani jedne­
go z wielką liczbą odbiorców, jeżeli można wierzyć 
urzędowej statystyce amerykańskiej. Jedne tylko Den­
nice Novoveku są wykazane z 5000 odbiorców. —
Z polskich pism jedna tylko Zgoda jest wykazana 
z wysoką liczbą odbiorców. O reszcie powiedziano że 
żadne uie drukuje regularnie pełnych pięciu tysięcy 
egzemplarzy. Jest to jak Zgoda zaznacza pomyłka. 
Kilka pism bowiem bije więcej egzemplarzy. — Litwi­
ni mają pięć pism, wszystkie z bardzo skromną licz- 
uą odbiorców. Natomiast Finlandezycy, których uiema 
ani nawet stu tysięcy, mają ośm pism, a w tej liczbie 
dwa, które mają prawie po 9000 odbiorców.

Jako curiosum przytaczamy jeden tylko w języ­
ku rosyjskim Amerykańsko-russkij Wiestnik, którego 
ilość odbiorców podano na przeszło 7.500 egzempla­
rzy. Kto prenumeruje i kto czyta pismo rosyjskie 
w kraju, gdzie Rosyan prawdziwy cli nie ma prawie

myślał głupi, żc sobie pomoże, ale twardy chłop, ale 
zawzięty! Jezus, żeby sobie samemu obcinać ku­
lasa! Prosto nie do wiary! Krew go mocno odeszła.

Kuba otworzył naraz oczy i wodził niemi do­
syć przytomnie...

— Odleciała? Dziobnąłem dwa razy, ale mnie 
zamroczyło... — szeptał.

— Boli cię to?
— Nic a nic. Sił się ino wyzbyłem do cna, 

ale zdrowszymi
Leżał spokojnie i ani krzyknął, gdy mu Jam- 

broży nogę składał, mył i krępował w zmoczone 
szmaty.

Roch na klęczkach przyświecał latarnią i mo­
dlił się tak gorąco, aż mu łzy ciekły po twarzy, a 
Kuba ino się uśmiechał radośnie, tkliwo jakoś i 
rzewnie, jak to dzieciątko w polu porzucone, które 
nim pozna, że bez matki, raduje się do traw, co 
nad nią szumią, za słońcem patrzy, do przelatują­
cych ptaszków rączki wyciąga i po swojemu gada 
ze wszystkiem i cieszy się, tak ci i on czuł się te ­
raz ; dobrze mu było, spokojnie i nieboleśnie, a tak 
na duszy lekko i wesoło, że za nic sobie miał cho­
robę, ino się z ciclm przechwalał... jako siekierę do­
brze wyostrzył... w uę ułożył na progu... i dziabnął 
w samo jabłko... /. bolało, ale noga od jednego razu 
nie puściła... więc drugi raz dziabnął ze wszystkiej 
mocy... i oto nic go teraz nie boli, pomogło widać... 
że niechby tyiko miał więcej mocy, to nie gniłby 
dłużej na wyrku, a na wesele szedł... do tańca się 
bruł... i podjadłby nieco, bo jeść mu się chce...

— Leż spokojnie i nie się nie ruchaj, jad? 
dostaniesz rychło, powiem JózL 1

wcale? Jedno z dwojga. Albo to pismo prenumerują 
żydzi rosyjscy, których jest dość w Nowym Jorku sil - 
bo drukuje się ono kos; tern iządu rosyjskiego i ros 
s /la  się za darmo dla agitacji.

Zm arli we Lwowie:
Dni* 3 stycznia b. r.: Paulina Zminkowska, wdowa po 

adwokacie, krajowym, lat 83, zgorzelina starcza; Karolina D<-.- 
cko, lat 85, uwiąd starczy; Stefania Trojanowska, lat 8, gruźlica; 
Julian Kawecki, syn służącej, dziewięć miesięcy, drgawki; óa* 
zimiera Leszczyńska, córka majstia szewskiego, poronienie; Julia 
Kosturkiewicz, przekupka, lat 77, zapalenie płuc; Marya Krywo- 
hlnwa, 4 miesiące, drgawki niemowlęce, Marya Wiktorya Foksa, 
córka zarobnika, lat 3Va, zapalenie gruźlicze opon mózgowych; 
Hene Schlimper córka kelnera, 6 tygodni kila wrodzona; Leon 
Świątkiewicz, sierota po rządcy ekonomicznym, lat 2, gruźlica 
ogólna; Jakób Guttman, syn kelnera, 6 miesięcy. Józef Z.tuń­
czyk, l«t 6, szkarlatyna; Michał Dmyterko, syn posuwacza wa­
gonów 12 miesięcy, nieżyt żołądku i jelit, drgawki; Paulina Gert- 
ner, zarobnica, lat 36, gruźlica płuc; Michał Upira, lat 09, rak 
żołądka; Rozalia Klipczyńsku, lat 70, wada serca; Marya Ma.kar, 
lat 40, posocznica; Jan Łopuszański, 12 mies ęcy, gruźlica płuc; 
Marya Mocna, lat 17, posocznica; Michał Osadec, lat 27, gruźli­
ca płuc; JewdochyaBratuś, lat 24, gruźlica płuc; Karol Janiś^ew 
lat 40, gruźlica płuc; Anna Boryczka, lat 28, gruźlica płuc; Ołe- 
na Czonczys, lat 70, uwiąd schyłkowy; Lea Heniu, żona kel­
nera, lat 36, nowotwór brzucha; Adolf Griinfełd, syn kelnera, 
6 miesięcy, zapalenie płuc; Herman Salzer, łat 53, porażenie po­
stępowe, przywóz zwłok z Kulparkowa. Razem 2G wypadków 
śmierci naturalnej, oraz 1 wypadek poronienia.

Dnia 4 stycznia b. r.: Sali Pech, bez zatrudnienia, lat K8, 
gruźlica płuc; Abraham Mager, syn majstra szewskiego,, 20 mie­
sięcy, drgawki; Katarzyna Kiełbawa, żona strażnika akcyzowego, 
lat 63, wada serca; Marya Tuch, poronienie; Sussmann Jarycz, 
majster szewski, lat 31, rozedma płuc; Michał Jqó, ekspedytor, 
pocztowy, lat 45, gruźlica płuc; Bartłomiej Chruszcz, woźny ban­
ku kredytowego ziemskiego, lat 67, gruźlica płuc; Józefa Arab, 
córka zarobnika, 1 godzina, brak sił żywotnych;; Szymon Heu- 
stein, syn kucharki, lat 13, zapalenie rdzenia pacierzowego; Mi­
kołaj Zabłocki, syn zarobnika, lat 4, gruźlica płuc. Razem 9 wy­
padków śmierci naturalnej, oraz 1 wypadek poronienia.

Dnia 5 stycznia br.: Antonina Werndl, krawcowa, lar 3p:' 
nowotwór mózgu; Michał Vogel, lat 37, gruźlica płuc; Miuy- 
Budzynowska, wdowa po proboszczu gr.-kat., lat 91, gruźlica 
opon mózgowych; Olga Jaremko, żona murarza, lat 2*, iana 
kłuta brzucha; Marya Głowacka, żona organisty, lat 54, udar 
mózgu, miażdżyca; Rozalia Parańska, żona woźnicy miejskiego, 
lat 47 gruźlica płuc; Sara Widrych, córka faktora, poronienie. 
Razem siedm wypadków śmierci naturalnej, oraz jeden wypadek 
poronienia

W Drohobyczu: Magdalena Lacbowiczowa, żona obywa­
tela miasta, lat 35.

We Lwowie: Edward Prokopowicz, emer. inspektor miej­
skiego urzędu budowniczego we Lwowie, lat 73 Obrzęd pogrze­
bowy, odbyt się 13 b. m. z dworca kniejowego w Oświęcimiu 
o godzinie 2Vs popołudniu na cmentarz miejscowy.

W Stanisławowie: Józef Dobrowolski, woźnica miejskiej 
straży pożarnej, lat 64. Zmarły był w latach 1863 i 1864 poli- 
cyantem rządowym we Lwowie, później przyjął służbę w policyi 
stanisławowskiej, a potein w miejskiej straży pożarnej, gdzie 
przyjął chrzest św. i nazwisko rodowe Rosenstranch zmienił ra 
Dobrowolski; Wiktorya Salamon, 22 lat: Karol Jundl, porucznik 
20 pułku obrony krajowej; Edward Leon Darry, uczeń IV kJ , 
lat 15; Rachela Rubinstein, lat 61.

ODPOWIEDZI REDAKCYI.
Panu  W. N. we Lwowie.  Czy i jaką waitość ze spor­

towego punktu widzenia mają odbywające się w Colosseńm 
Thorna zapasy, przedstawił to już wcale niedwuznacznie nas,i 
referent sportowy w s wojem sprawozdaniu w nrze 13. Sh .-w n  
Polskiego. Kilka uwag na ten temat znajdzie Szan. Pan jes;:«ze 
w dalszym ciągu sprawozdanie — które dajemy przez wzgląd 
na wielkie interesowanie się publiczności zapasami, a także dla­
tego, że oprócz Cyganie wieża bierze w nich udział paru bm . o 
dobrych zapaśników, zasługujących, by na ich sposób walki hu­
czniejszą zwrócić uwagę. Czy i jaki układ ma Cyganiewicz 
Z Thornem i co się wogóle dzieje za kulisami Colosseum — 
w to wglądać nie naszą jest rzeczą. Nasz sprawozdawca musi 
się ograniczyć do pisania o zapasach tak, jak je widzi.

W nasze] Administracyi złożyli:
Na budowę kościoła w Zazdrości:
Pan N. N., wynagrodzenie 10 kor. zualeźuego 

za kota, ofiaruje ua powyższy cel.

Roch go pogłaskał po twarzy, i wyszli z Jam- 
brożym ua podwórze.

— Do rana wykipi, uśnie cicho jak ptaszek, 
bo krew go całkiem odeszła.

— Księdza mu trzeba przywieść, póki przy­
tomny 1

— Kiej ksiądz pojechał na wieczór do Woli, 
do dziedziców.

— Pójdę po niego, zwlekać nie można.
— Do Woli jest mila po nocy i przez las, nie 

traficie. Stoją tu gotowe konie, ludzi, co mają po 
wieczerzy odjeżdżać, bierzcie je i jedzcie.

Wydro wadzili konie na drogę, i Roch siadł.
— A nie zapominajcie o Kubie, trzeba go 

przypilnować! — zawołał, ruszając.
— Nie ostawię go samego, nie zapomuę.
Wnet jednak zapomniał; tyle baczył, że Józi

powiedział o jadle, a sam wrócił za stół, do butelki 
mocno się przypiął i tak serdecznie, że rychło o bo­
żym świecie nie wiedział.

Jóźka zaś, że to poczciwe było dziew iątko , 
co tylko mogła, nazbierała na miseczkę, wódki w pół- 
kwarcie nalała sporo i zaniosła ochotnie.

— Kuba, przejedźcie zdziebko, użyjcie i wy 
wesela 1

— Bóg ci zapłać! Kiełbasa, widzi rai się, 
czujna, wieje od niej.

Dyć umyślnie przypróżałam, byście posma­
kowali. — W raziła mu miskę w ręce, bo ciemno 
było w stajni. — Wypijcie przódzi wódkę.

Wszystko wypił do dna.
— (C. d. n.)
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D e p e s z e  l i i i m l l o w e *
Z targu pieniężnego.

H ie t ic A , 13 stycznia. Zamknięcie wczorajszej giełdy * 
popcł. notowano: Akcye austr. Zakł. kredytowego 687*50i
Akcye w y sw . Zakładu kredytowego 726 50, Akcye angic- 
baDku 275 —, Akcye Unionbanku 542 50, Akcye Landerbank 
ku 898-50, Akcye Bankyereinu 458-50, Akcye Bodencredit 
934—, Akcye gal. Banku hipotecznego 538-—, Ak«ve kolei 
państwowych 693 —, Akcye kolei południowych 5 /’—, Akcye 
‘'‘ranrway A. — , B, —■—, Akcye kolei Elbethal 453-50,
Akcye kolei p ó łn .  . Akcye kolei czorn. —•—, Akcye
Alpiny 388-50, Akcye Rima Muranyi 48B-—, Akcye Prag. 
Towarzystwa żel 1583*~~, Akcye Fabryk broni 316-—, Akcye 
tureckie tytoniowe 336' , Oblig. węg. ind. 98 85, Renta 
majowa 100-95, Austr. Renta koronowa 100-95, Węg. Renta 
koronowa 98‘75, 56 1. Listy Tow. kred.ziem. 96*95, 4 proc. 
listy Banku kraj. 97*75, 44/a proc. listy Banku kraj. 102-—, 
4 oroc. listy Banku hip. 95*75, 4Vs proc listy Banku hip.
100-15,1 5 proc iisty Banku hip. 110*55~ 4 proc. Gal Obligacyi 
propinac. 99 50, 4 proc. Gal. poż. kraj. z 1893 r 98*—, 4 
pre* pożyczka m. Lwowa 95-50, Losy tureckie 115-25, Marki 
117 15. Ruble 252-75, Kredyty — —, Alpiny —-—, W ęg 
kred —•—, Unionbank Koleje państw —•—

Usposobienie przy otwarciu wskutek słabej zagranicy 
i wiadomości z Marokko słabe, w końcu z powodu lepszego 
Berlina ustalone.

Berlin, 13 stycznia. Przy zamknięciu wczorajszem 
giełdy: Kredyty 217*—, Staatsbahny 1 iS-60. Disconto Co- 
mandit 193'60. Berlin Tow. hand l 159-90. Laura 218-75, Bo- 
iiumery 183 50, Kolej półn. wsehoanio-l /: a — Ruble
za gotówkę 216* 15, Kolej warsz.-wieci. 182 —, Kolej nlorza 
śródziemnego 90-25, Kolej Meridionaina 186 —, Losy ture* 
ckie 125' Renta włoska —• - ,  ,H arp«ner“ kopalnia wę 
gla 174-60, Kolej Marienburg-Mławka 7*210, Konsolidacya 
845-50 Lombardy 15 80, Kolej Henry 100*50. Niemiecki bank 
aa,rodowy 119-75. Kanada Proferred 135 80, Akcye żeglugi 
hamburskiej 97 25. Kurs warszawski —•—

■mdapea»&t, *14 stycznia. Wczorajsza giełda : W ę­
gierska renta złota 120-50, W ęgierska renta koronowa — *— 
W ęgierski bank kredytowy — , W ęgierski bank dla 
przem. i handlu — , Węg. bank hipoteczny 486-—, Węg. 
bank eskontowy 451 50, Austryacki bank kredytowy 656-50 
Rima Murany 487 50, Budapeszt kolej miejska 625*75 Kolej 
południowa —■ —, Austr.-węg. kolej Państw. —■—. 

Tendencya bez chęci,
Berling 14 stycznia. Wczorajsza giełda wieczorna. 

4 proc. węgierska renta złota 101-90, W ęgierska renta ko­
ronowa 99-30, Austr. akcye kredytowe — , Staatsbahny
— *—- Lom bardy 16 80, Disconto Comandit 173-—, Ruble
216-15. Tendencya silna.

Franfcfurt, 14 stycznia. W czorajsza giełda wie­
czorna : Austr renta papierowa 101-35, Austr. rem a srebrna
101-20, Austr. renta złota — Aust r .  akcye kredytowe
— *—, Staatsbahny 148 50, Lombardy 16*70, 4 pr. austr. renta 
koronowa 10125. Tendencya spokojna.

Hamburg, 13 stycznia. Wczorajsza giełda wie­
czorna: Austr. renta srebrna 101—, Austr. akcye kredytów©
217-75, Losy z r. 1860 —*«•*[ Staatsbahny 148-75, Lombardy
— * Austr. renta złota —*—, W ęgierska renta złota 
101-95.

Tendencya spok.
Paryż, 13 stycznia. W czorajsza giełda w ieczorna 

-L proc. hiszpańskie Ex.terieurs 745'—, Creditfoncier 1080- — 
Bank ottomańskl 87 32.

Tendencya mdła.
Targ zbożowy i towarowy.

__ październik
614 do 6*16, Kukurudza na sierpień —*— do • — Kuku- 
rudza na maj —*— do .—, Rzepak na sierpień 11* <0 
do 11-80

Pogoda: ł a g o d n a . __________________   mmii

O dp o w ied z ia ln y  red u k to r: 
Józef  Ziem biński

DROBNE OGŁOSZENIA.
Dla dogodności inserujacych zaprowadziło Słowo Ptihlzu

KORESPONDENTKI INSERATOWE
które nabywać można w Administracji, we wszystkich J 
biurach dzienników i trafikach, po cenie 6 0 ,  80 ,  120. 
ISO, ISO halerzy. — Korespondentki iaseratowe upo­
ważniają do umieszczenia ogłoszenia w Słowie Boi­
skiem o 10, 15, 2 0 ,  2 5  lub 3 0  wyrazach.

J"CL> " .y y s .
l S @ f ' 5 K I l ! l  

[ wytwornic I : og
a:

Wyjaśnień dotyczących drobnych ogłoszeń 
udziela Administracya „Słowa Polskiego  ̂
po otrzymaniu marki pocztowej na odpowiedź.

Odpowiedzi nadsy łającym  anonsy
^ Ih ic a g o . Za dopłatą 48 hal. 
v  umieścimy.

Doniesienia osobiste.
TI iT łody człow iek, piastują- 
J-VJL Cy  dostatnią posadę 
autonomiczną, ma na pod­
stawie zupełnych kw&lifika- 
e y i  dostać posadę rządową. 
Potrzebując podczas bezpłat. 
prak tyk i  poparcia materyal-  
nego, gotów  ofiarować swą  
rękę pannie , mającej odpo­
wiedni posag i warunki to­
warzyskie. Sprawa seryo  
traktowana. vZwiązek“ p.-r.  
Lw ów . 500 1

Ak ad e m ik  na ostatnim ro­
ku ożeni się z panną, 

mającą 3000 zł. je ż e l i  ta mu 
pomoże do złożeniu doktora­
tu. Zgłoszenia p.-r. 44, Lwów.

502 1
ll]few ie inteligentne i przy-  

stojne, lecz  ju ż  t r z y ­
dziestoletnie panny, chcą ko­
respondować z  mężczyznami  
o in tel igencyi nieszablono­
wej. „Eratoa „Enterpe“ K ro­
sno za okazaniem kwitu nr. 
30777 508 1

Ir is  ma lis t na poczcie pod  
wiadomą liczbą. Upraszam 

podjąć. 510 1

P ię tro . Stokrotne dzięki za 
zmienioną tak tykę , da­

jącą mi s i ły do walki. Co 
w szys tko  mam posłać ? Czy  
adresat odda nietknięte? Do­
łączy łbym  lisi. Pisz więcej.  
Uściski. 511 1
■ p rz em y s ło w iec  kawaler  
JL poślubi pannę lub wdo­
wę do lat 35 z  posagiem. 
,,Ursus*, Administr. Słowa.

523 1

Praco w n ię  białoskórniczą
w Stryju po śp Henryku 

Weinercie nadal się prowadzi i 
wykonuje się jak  najstaran­
niej i najsumienniej wszelkie 
w zakres wchodzące wyprawy 
skór. 469 6

H o z m & i t e .
'W ydaw n ic tw o  powieści i lu • 

sirowanycli!  Obecnie w y ­
chodzi powieść pt.: „G roby  
S y b irsk ie“ w zeszyt ,  po 10 et. 
20 h. Tygodniowo 2 ze szy ty .  
Z eszy t  okazowy w y sy ła  na 
żądanie bezpłatnie R. Lan- 
dau, Lwów, Czarnieckiego 3. 
Zamawiający raczą podać  
dokładny adres. 3593

Tryesteżslca

Kawa i Herbata
najlepsza po cenach bez kon- 

kurencyi. 
N iep a lo n a  K a w a :

Kuba najlepsza zaklg. zł. 1*35 
Kuba, dobra ,. „ 126
Portorico, dobra „ „ 1*25
Portorico, najlepsza „ „ 134
Perłowa, bardzo d. ,  „ 132
„Goldjava“ speeyal.,, „ 1*35
Ceylon najlepsza „ „ 1-48

P a lo n a  kaw a:
Kuba najlep. T. za kig. zł. 1*45 
Perłowa najlepsza „ „ 1*52
Triest, miesz. spec. „ „ 1*70

ZE-L e r b a t a :  
Souohong znak. za klg. zł. 3*25 
Souchong dobra „ ,, 2*90 
Z ziół Peeoa najl. „ „ 4*58
Ceylon pomarańcz. „ * 4 25
Mandarynki najlep. „ „ 4*35 
Stołowa oliwa najl. „ „ 3*32
wysyła w o kil. paczkach po­
cztowych wolne od cla franco 

za zaliczką 489

Albert Guttmann, Triest.

j P a . t e n . t 37-

w y j e d n y w a  i n ż y n i e r

M L  G c l b t a a u s
rządowy i zaprzysiężony rze­
cznik patentowy. W iedeń VII., 
Siebensterngasse 7, naprzeciw 

ck. urzędu patentowego.
18 ?

San ie  ocasion tanio do-sprze- 
dania. Pracownia powozów, 

Sienkiewicza, Lindego 6.
113

: s d 2 :

_ d o w § k i
ilu s tro w an y . 19 ark . 16°. C ena

M przesyłką MO kor.
Rn-.-znik inibrinujo Żydów i uieżydów
0 aktualnym. całe społeczeńsstu-o 
u}).1.budzącym, mimo tego nie dość

l ogółowi znanym syonizmie i zawiera 
praco dr. Alfreda Nossiga, X. Soko­
łowu (Warszawa), dra. D Maiza, : 
Adolfa Standu, S. (Ichillera, Rosen- 
JeWń, Bramicsa, Pereca, Asza, Weic- 
munsi, Kirszrota, Frenkla, Wirta. Szer* 
laga, Rosenberga, Chąjesa, Fogia
1 w.- i Ilustr& eye i w in ie ty  Cigna- 
niego, Tsraelsa, Kirszenberga, Kaul- 
inana, Liliena, Piliebowskiogo, Hem-

j brandta, Szatzn, YL .ohtla. Zewyęgo i Weiniesa F o za tem  
I za łączone są  do H ocnn ika 4 sp e e y a ln e  d o d a tk i art. i 
ja . m. 4 o b raz y  J a n a  S tyki, L eo p o ld a  H orow itza ,' 

Jó z e fa  Is ra e lsa  i K aufm ana. 
jDo nabycia w księgarniach i biurach dzienników Zarnó- i 
] wienia adresować należy: „Rocznik ży d o w sk i , Lwów, \ 

(fach pocztowy).  3l6 5

Wydawnictwa „Słowa Polskiego"1
H u r a g a n ,  powieść histor. W. Gąsiorowskiego, 3 tom. 

cena 6 kor., w ozdobnej oprawie k. 7*80.
W ię k s z o ś c ią ,  powieść współczesna A. Gruszeckiego, 

30 arkuszy, 2 kor., w ozdobnej oprawie kor. 2*00.
U g o d o w o y , powdeść współczesna Wieshwa Srtaema. 

cena 8 k.; w ozdobnej oprawie kor. 8 ‘60.
S z c z ę ś c ie  w  m a łż e ń s tw ie  Marcelego Preoosta, tłu­

maczyła Anastazja Świderska, cena w ozdoi,, 
brosz. 60 ha).

W y b ó r  dz ie ł  Klementyny z Tańskich Hofmano-wej, 
w 6 tomach, wybrał 1 wstępem opatrzył dr. Pk-n 
Chmielowski. Cena zniżona kr. 3, w ozdobn:-; 
Sprawie w 3 tomach kor. 4'80.

A rcydzieła Luwru, 216 najznakomitszych dzieł 
najsłynniejszych malarzy szkół: florenckiej, we­
rońskiej, weneckiej, paduaóskiej, ferrarskiej, bo- 
iońskiej, umbryjskiej, lombardzkiej, parmeńskiej, 
hiszpańskiej, flamandzkiej, holenderskiej, niemie­
ckiej, francuskiej i angielskiej, począwszy od wie­
ku XIII. Wydał Adam Kaczurba w Krakowie. — 
W ozdobnej opraw., cena zniżona kor. 4.

Nabywać można w „Administracyi Sloiea Polskiego “ 
we Lwowie przy ulicy Ghorążczyzny 17— 19.

Do zamiejscowych zamówień prosimy uależytość do­
łączyć, za zaliczką bowiem nie wysyłamy. " 11821.1
A dm in istracya „ S ło w a  P o lsk iego11 ivs L w ow io,C horąźczyzna 17-19.

Nakładem księgarni Feliksa W esta w Brodach wychodzą

„Arcydzieła polskich i obcych pisarzy"
W ydawnictwo to zawiera oprócz tekstu kry tycznego ,  

wstęp i objaśnienia opracowane przez  wybitnych  litera­
tów i pedagogów polskich. — Cena tomiku 60  halerzy, 
tomik podw ójny  1 kor. U6 $

Świeżo opuścił prasę tomik 15-ty*
Kraszewski, „ B U D N I K " ,  obrazek, opracowa 

i objaśnił Dr. Piotr Chmielowski.
Do nabycia we wszystk ich  księgarniach. — Proszę żądać  
katalogi. Tomiki oprawne są najst. podarki  G w iazdkow e.

Kursy giełdy Wiedeńskiej
z dnia 12 stycznia  1903.

K ursy o ile  inaczej nie podano, obliczone są  za lQd
koron nom inaln. w artości i za gotów kę

Ogólny dług państwa.
Jednolity dług naństwb 
w banknotach m aj—iistopau . . .

r lu ty—sierpień . •
w srebr** styczeń—lipiec . . . . - 

iw iocień—pażdzaermfc •
Lqbv z roku lt54 no 250 zł. m. K. .

1860 ‘ r 500 zł. w. &. .
I  1860 „ 100 zł, B .
I  1864 B 100 zł. B ,  •
r 1864 * 50 zł. .  - •

Listy zastaw, domen państw  120 zs.
Dług państwa krajów koronnych.

w rudiłią nańatw a reprezentow anych, 
kuatr. ren ta  złota w oma od poa. . . 4

wwal. Lor. w. oa poa. . 4
inWwst. woL od pod, • . 3 /« 

ObUpacye koi r  o m .
Rolej Arcvks. A lbrechta w srebrze . 4 

ces. E lżbiety w złocie w. oa p. * 
cesarz. Franc. Józefa w sreo. • c ,« 

.  Arc. Rud. w. K. woł. od pod. 4 
cos. Elż. 200 zł. m. k. za sztuKę o 

I R aroia Lud. 200 zł. m. k. . *•
Obligacyo piBrwsseństwa kolejewi._ 

Kolei Aroyks. Alb. dOO zł. w sreb. . o
200 H. w złocie . o

* ozesT Em. 1885 200. 1000. 5000 zł. 4 
l - 1895 400.2000.10000 K. 4
" Bukowińskiej iokal. 400 Lor. . . 4

K arola Ludwika srebr...................4
„ Lwow.-Czer.-Jaakiej Em. 1894 .4

Dług państw, kraj. kor. węgier.
W ęgierska ren ta  złota . . . . . .
Węg- ren ta  w. Kor. wolna od poa.
Węg. ren ta  w. Lor. r - . r 
Pożyczka koL z r. 1889 w złocie . 
Pożyczka kol. z r. 1889 w arc orze .
Węg. obligacye propm . w. a. . . .
Węg. „ prem . reg. Cissy • •
Węg. pozy czka prem . po 100 zł. . •

50

y l żąd ają
i

4*2 |i 100 95 i o r : r!
4-2 I ŁOTif 0 101:1(''
4-2 !i I0a :-r;, i o i ;i6j
4*2 '! 100H;0' ieDB.1
SU :■ 185 ■ ■ 190 - -j
4 ! 154 .%>; i,.7>ó0
4 ; 186 - - i'-:ii; 1
— iw - ] - . )
— ;; 250 - -
ó 30- 55

-GraL obL prop. z r. 188B........................4
Poż. m iasta Lwowa z r. 1896 . . . .  4 

! ,  , . z r. 1900 . . . . 4 n
l r . W iednia z r. 1874 . . . . ó
i R enta w łoska za 100 l i r ........................5

Poż. hypot. Bnłgaryi z r. 1892 . . .6

Listy zastawne
(Obligacye hipot. i listy  dłużne), 

i A urtr. zakł. kred. ziems. los. w 50 
Buków. zakł. kred. ziemski . . . ■

■9 1© 

; i ~r. i

- U o iG a l T „ B ros w ou rat. . .
GaL Tow. kred, ziem. los w 56 la t

- GaL r .  w 41 lat
GaL * s 9 aawn. emis. .

; GaL „ „ .  po 200 Kor. . .
Banku kraj. dla Gal. i Lod. w 51 L 
Banku r . . zwr. w 571(J 1. •»

. , Banku „ oblig. komun. 2 emis. ■ > ó
Banku * r „ 8 e. 1. w 42 L_. 4 H

- Banku T „ . 4  em. 1. w. 45 1.
‘", Banku .  r koL l. w. 57l;sL . . .4

los w 50 lau 
loa w 60 lat.

Li —
:i.o i ■*:

ł. 4 : i <:»{_( 59  ̂ \
. 5 10 1 '
. 4 9" 50

L ó ■ -' *5 .  -i — i
. 4  V ! S •*
. 4 ' ■ " !' 5 g  i
. 4 .*‘7 5
. 4 -  j
. 4 'Li ""i --: - j
. 4 i ?
. 4  V ń'i|:vy

1 ■'■O. ę I P a lf iy  p o  40 zŁ m . k . .........................................|j 176
97: Czerw. arz. austr. tow. no 10 z ł . .; Jo 75

101(701 „ „ węg. tow. do 5 zi.......................... |j 27 RO
J 74 25| Eunaaoyi arcyKs. R uaoiia no 10 zł. . . . i; Tfj' —
-- I Sanna po 40 ze. xu. u. . . ....................... 238

1 11 1 i  PoŁyczua m iasta Saizbujfga po 20 zł. . . : ~  i 74
* 8t. Genois po 40 zi. m. u . ............... ... " —
j Poz. pr. m. Stanisławow a no 20 zi. . . .  :: — ) 
j Kom unalne m. W ieam a z r. 1874 po 100 z ł j 4o7i —
Akoye przedsiębiorstw transuortow. i
Buk. koL lok. akc. pierw. 200 zł.................... ii 400j_i

» .. ajteye zakład 200 zł. . . . 3dSi- :
Austr. Tow, *egL ua Dunaju 1500 Lor. . ■: 907
Koioi połn. ces. Ferdyn. 2100 L or............ 1 T l . f  -
p.oiomyj.- koi. lok. tarce, pierw.) 200 zi. . .| —j '
r>.oł. pwow-Beizec (akc. pierw.) 200 zi. . —I...'

« K<wow-Czem.-.?assy 200 zł. . . . . . . r»7y._
,. wsc.tioan.-rrai.-ioKam, 200 igł.. . . . .  ii r-tjyi :l
» państwowych 200 zi. =  500 f r . . . . . - i—
» połuoni.cwei 200 zł. - -  500 fr. . . . .
u Węg. gadcy;,. iOKai. 200 zł.....................

182 i— 
58 75 
28(60 
77)—, 

242 -- 
— 78

574 “  
■' 00

101

9 :.ó,- 100 85
119
9:7 (jy i
99 t; c 105 <i;l

5 9 ' 50 ■ > Ą * 5
99 70 100 70

114i - 4 Lj .L'
9910 100;90j 

100
98 7;V
99 65 
-*60,

Obligacye z prawem pierwszeństwa.
Kolej półn. oes. Fera. em. z r. 1888 . 4

n ■ • n » i> 188S • 4
• • * • 1891.4,  * „ „ 1896.4
_ Lwów-Czern.-Jassy 1884 p. 10»/o 4
* r r P 1884 . . . .  4

GaL koL lokalne WBchod. . . . . . .  4
, ; :;l j;, Węg.-Ga kolej em. 1870IfM-Óf.l - 1U7C

•••■■! :  : : : S i .4

Obligaoye inaemnizacjrjne iaipoteczne j 
L roacyi i Sławonii . . • • - 4*6o 

— PropinacyjuG wol. od pod* * • • * **

! Losy prooentowe, (za sztukę)
oq j Austr. Zakł. kredyt, obi. pr. em. 1880
qó'i.,V po 100 zł. w. a . ..........................8
■_ ' ’ „ „ „ em. 1889 po 100 zł. w. a. .5

Tow. ż. na Dun. 100 zL m. k. p. 10°/o 4
L reguł. Iran. z r. 1870 po 100 zł. w. a. 5

* 50 161 i i. DanJŁU j^p- prLz* PolOO^-w.a. 4— - ) : zfA-t Pot. miasta Tryestu po 100 zł. m. k. 4
2

iooóA

ioiL"
■n;■ :d
101 ł,r 

I:>, 

^ilO

J09
IG-1
1 0 0 ,

.4 !. 4

. S bi; 

. 4 */*’; .4 Hi■ 4 ho. : 
•4

5 -.̂ 7̂0 Pot. r ", po 50 zł. w. a.
~ P o t. serbska prem. po 100 fr.

100;3;ji 101 ę-’0.
Węgierskie obligacye mp, 
Lroacyi i Sławonii oblig. -hip..

. .4 . .4
inne pubiiozne pożyczki

Potyozka reg. Dunaju a r. 1876 . . .  5 
p r r z r, 1999 . . • 4
B kraj. Bukowiny z r. 1893 . . 4

OM. prop. Bukowiny.......................ó
Gal. poż. kraj. z r. 1895....................4

Tureokie obL prem. kolej po 400 fr. 
1,JX—: ipjj-*j Losy bezprocentowe (za szrakę).

m  BnaaDeszteńskie Basiiioa po 5 zł. w. &.
Zakł.’ kr. dla band. i prz. po 100 zł. w. e

| . J  i Ciary po40zł .m.k- ............................
1061' 5? -  Poeyoz&a m. Insbruku po 20 zŁ w. a. .
99 5F 100: ir-Poż. prem, mias. Krakowa po 20 zł. w. k 
98j85; 99 s: ’ r Lubiany po 20 zł. . .

lOHjlGf lOłh.OjPfjiji po 40zł.w . Sn, .....................................
98<;ó. 751

i 2671—? 
| 2ed''« 
; 103:10.'
:
: 256

; 20C
i 90

/

10 —s

'3 ®  Anoye banków (za  sz ra k ę )
Bamru Anąjo-austr. 240 Kor.........................

K d W  P e.s?t..oa,uicu handl. 1000 Kor.......................
LirbO f-a^ aa kred, oia hanaiu i nrzem. 320 Koi

I v\ ęg. nanKu kiodj-t, 400 Kor.........................
[ Dorno austr. tow. es u. 400 Kor...................

banku hipotc-cz. 400 K o r* ...............
r i j  20:! rałi.c* k»Kku dla handlu i przem. 400 Koi; 
p>.i łi) Banku d.i.a itrajów koronnych 400 Kor. . .
i, Z Runku Austro-węg. 1400 K c..........................
j 0 .  Banku ZwiązjŁow. fCnioubank) 400 Kor. .
, 4 4-I Jzesk . banku z wiązu. 200 Kor.....................

100 jf. ŁjivnosxensKa ban&a 200 Kor....................   .

ppj Akcye p izeas ięb io i* sv w  p rz e m y s ł .
(50! Tow, kopalń, węgla w Briu: 100 zL . . .
;ic= Galie. karp. naft, tow. 500 Kor................ ...

; Austr. tow. górnicze Aipme 100 zł. . . . 
| Prazkiego tow. żoiazn, przem. 200 zL . .

i Scnodnicy 500 K or.......................................
j T ureck. zarz. tytom ow  500 frarików ! ! 

r, Trifal tow. kop. węgła 70 z L .......................

’| We k s l e .
); . (Ozeki. dewizy krótko te rm j °/o
-i Berlin i mem. m. o a n t. za 100 m arek 4 
.1 Kionayn za 10 funtów szter.....................4
■ ■ Raryż i irancusk. m. bank. za 100 f r , . 3 
-IretersD urg i W arszaw a za 100 rubli .
I W łoskie bank. za 100 i iró w ................... ...

J Wa l u t y .
■ D ukat ce sa rsk i.............................. ..................
; 20-frankówkŁ  .......................... ...
j 20-markbwk& . . . . . . . . . . . . . . .

Niemieckie banknoty  za 100 m arek  . . .
f W łoskie banknoty za 100 l i r .......................
j Ruble Danino ty  za 100 r u b l i .......................

C E N N I K  
lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej.

Lwów. dnia 13 stycznia 1903.

I. Akcye za sztukę.
4 , , _  Banku hipot. eaiic. no 200 zŁ (400 K.)

Ex  aividende 20 K or.......................   •
Banku gaiic. dla aandiu i przem ysłu

po zł. 200 (400 Kor.) .  ...................
Kolei gaL Kar. Lud. - po 200 zł. m. k. • 
Kolei !>wów-Gzern-Jassy po 200 zi. w. i

w srebrze (400 K o r . ) ..........................
Garb. w Rzeszowie po 200 zł. (400 Kor.) 
F abryki wagonów w Sanoku przedtem

Lipińskiego po 500 K o r . ...................
Tow. dia gaiic. przedsieb. elektrycznyc 

wod. po 200 zł. (400 Kor . ) . . . . . .
II. Listy zastawne za 100 EL.

oez kuponu bieżącego 
Banku h. g 5% w.' a. wyL z 10°/, . , . ,
Banku h. g. 4ł/2% w. a .‘los w 50 L . . ,
Banku h. g. 4°/ó „ „ ios w 60 L po 200 B

1. Banku kraj 4J/aO/o w. a. iós w 61 1...........
* Banku kraj. 4°/o w. su ios w 57 i. . . . , 

Towarz. kred. gai. ziem. 4°/« (1 emis.) . , 
Towarz. kredyt, gaiic. ziemsk. 4°/e los 

w 41V! lat . . - - 
„ 4°/o los w 56 lat

269 -
268' ; 
109 ; 
i»40: 
260  ^

i ®  
: »2<

Ul. Obiigi za 100 EL.
bez aiuponu bieżącego 

Galie, funduszu propinsicyjnego 4% w. a 
Bukowiński fund. propinacyjny 5°/o w. a. 
Komuname Banku kraj. óu/o 2 ernisya

r 4ł/a®/o 3 oinisya .
»> 4°/o 4 ernisya . .

. . .d - - j  K.olej loKain. wsch. 4°;o po 200 Kor. . . 
Ho',1--! Po2yczki krajowej 6°;o w. a. z r. 1873 
990173 Różyczki kraj. 4°/o po 200 K. z r. 1893. .

< Fozyozka m iasta Lwowa 4°/o po 200 Kor.
„ 4ł/s°/a po 200 Kor

IV. Losy.
, M iasta Krakowa po 20 ad. (40 Kor ). . 

Miasta Stanisławow a po 20 zł, (40 Kor ,
„la-! V* Monety1 Hf Dukat cesarski......................................

-ęęil' 20-franków ka....................... ....
100 rubli r o s y j s k ic h ...........................   . ,
100 marek niemieckioh «j

20  - 
43b 
193!- 
88|-

2001-

1 p ła c ą

638 i J
j 5 :0  —

u . !__
__ i_i

565 L j  

" i ” !1

300 — 

57ó: -

- I - ]
i l i

350 ~

• ic o —S
; f

427' —

n o ’~ l  
l i '0  —I

_
. 90; óbi

101 ;:joJ 102 — 

97

DfTrJ
-6  705 

I 1
8 r ^ ’, 4 •

i s 
1 • 

. 99.20 
102 50; 
1 0 2 — . 
i W  ioo; 
97 ■ 20 
: 7 20

9 9 ;!0  

Iftl 2.5

98 6o|
9 0 :--!

i o i n

99 30 
95 70 

101 To

7 o ! - | 70 —

11 gJ  H T -1
W i-  

252 — 254 - -  
liOFO: 117 16

2A N T 0R  WYMIANY

Ck. u p r z .  p l .  B a n k u  H ip o te c z n e g o
Kupuje i sprzedaje wszelkie papiery warto­

ściowe i monety zagraniczne.

C. i.  uprzyw. oaiicyjst akcyjny

SAM HIPOTECZNY
Oddział depozyiowy

przyjmuje wkładki i wypiaca Zaliczki na ra­
chunek bieżący, przyjmuje ao przechowania 
papiery wartościowe i udziela na takowe 

zaliczki. i

N a d to  z a p r o w a d z o n o  n a  w z d r  i i i s l y t u c y i  z a g r a n i c z n y c h  t a k  z w a n e
S C H O W K O W E  ( S a d e  I D e p o s i t s ) .

Za opłatą 25 do 35 złr. a w. rocznio, depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pancernej 
schowek do wyłącznego użytku 1 pod własnym kluczem, gdzie bezpiecznie a dyskretnie prze­
chowywać można swoje mienie lub ważne dokumenty. — Przepisy, odnoszące się do tełjo 

rodzaju depozytów, otrzymać można bezpłatnie w oddziale depozytowym.

M ai;ładem SuółUi wydawniczej we Lwowie, Stow* zar. z ogr. poręką. — Z Drukarni „Słowa Polskiego* we Lwowie, pod zarządem Józefa Ziembińskiego


